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Następny
 

22 czerwca
Zapraszamy do lektury!

Szanowni Czytelnicy!
W czasach, gdy wokół nas dominuje chaos 
informacyjny, potrzebujemy przestrzeni, która 
daje pokój, sens i nadzieję. Dlatego powsta-
ła „Dobra nowina” – nowy magazyn Diecezji 
Kieleckiej, już dostępny w Waszych parafiach 
i przygotowany przez redakcję Radia eM Kiel-
ce. To propozycja dla tych, którzy chcą widzieć 
świat oczami wiary i dostrzegać w codzienności 
działanie Boga. W każdym numerze znajdziecie 
inspirujące treści: od świadectw po komenta-
rze i artykuły o życiu duchowym. Sięgając po 
„Dobrą nowinę”, wspieracie katolickie media 
i obdarzacie nas czymś naprawdę wartościo-
wym – Waszym zaufaniem. 	

Jak wybieraliśmy?
Karol Nawrocki wygrał wybory prezydenckie, 
zdobywając 50,89 proc. głosów w całym kra-
ju. W Świętokrzyskiem jego przewaga była 
wyraźna – uzyskał 63,61 proc. poparcia (401 
863 głosy), a Rafał Trzaskowski – 36,39 proc. 
(229 895). Największą różnicę zanotowano 
w powiecie opatowskim, gdzie Nawrocki 
otrzymał aż 74,65 proc. głosów. Zdecydowa-
nie wygrał też w 11 innych powiatach. Gorzej 
poszło mu w ostrowieckim i skarżyskim. Prze-
grał tylko w Kielcach – Trzaskowski zdobył 
tam 53,71 proc. poparcia. Wyniki są zbliżone 
do drugiej tury wyborów z 2020 roku, kiedy 
Andrzej Duda wygrał w regionie, a Trzaskow-
ski w Kielcach. Frekwencja w województwie 
wyniosła 69,12 proc.	  /mp/

reklama

Integrowali się
We wtorek, 3 czerwca, w kościele pw. Prze-
mienienia Pańskiego w Masłowie odbyło się 
XVIII Spotkanie Integracyjne Dzieci i Młodzie-
ży o Specjalnych Potrzebach Edukacyjnych.  534-222-122; www.koldrex.pl

5500  llaatt  sszzyyjjeemmyy
kkoołłddrryy,,  ppoodduusszzkkii  
zz  ppiieerrzzyynn  KKlliieennttaa..  
PPrraanniiee  ppiieerrzzaa..
ZZaapprraasszzaammyy..  TTaanniioo..

Tygodnik eM

Wydarzenie miało również upamiętnić wizytę 
Ojca Świętego Jana Pawła II na świętokrzyskiej 
ziemi. Uroczystość zgromadziła ponad 350 
osób. – Chyba jesteśmy jedynymi w Polsce, 
którzy upamiętniają dzień i miejsce wizyty Jana 
Pawła II. Chciałbym żeby to przetrwało, żeby 
poszło to w przyszłość, żeby następne pokole-

nia to zachowywały – podkreślał biskup Marian 
Florczyk, pomysłodawca wydarzenia. Po Mszy 
Świętej wszyscy uczestniczyli we wspólnej za-
bawie i występach artystycznych. 	 /mak/
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Wyjątkowa celebracja
–  Katedra nie widziała takiej celebracji jak 
nasza dzisiejsza – mówił Biskup Kielecki Jan 
Piotrowski podczas uroczystości zakończenia 

Na schrony 
130 milionów złotych trafi do województwa 
świętokrzyskiego na budowę i adaptację in-
frastruktury ochronnej, w tym m.in. schronów. 

Mamy nowych kapłanów
31 maja, po sześcioletniej formacji w Wyższym 
Seminarium Duchownym, sakrament kapłań-
stwa z rąk Biskupa Kieleckiego Jana Piotrow-
skiego przyjęło trzech kandydatów. Jak mówił 
diakon Mateusz Smolarczyk z parafii Podwyż-
szenia Krzyża Świętego w Łopusznie jeszcze 
przed rozpoczęciem Mszy Świętej, uroczystej 
chwili towarzyszył lekki stres. – Ale i ogromna 
radość, że już za moment stanę się kapłanem 

Na targach o liturgii
Podczas targów Sacroexpo odbyła się specjalna 
konferencja „Duch Liturgii Duchem Kościoła”. 
Wybitni eksperci rozmawiali o tym, co stanowi 
„źródło i szczyt” życia chrześcijańskiego. Wyda-
rzenie nawiązywało do książki Benedykta XVI, 

Poznaliśmy laureatów 
Krakowski poeta Adam Ziemianin oraz kieleckie 
Wydawnictwo Jedność to tegoroczni laureaci 
medalu Per Artem ad Deum (Przez sztukę do 

Jezusa Chrystusa, będę mógł sprawować Eu-
charystię i Sakramenty. To dopełnienie ostatnich 
sześciu lat, bo przez cały ten czas czekałem na 
ten moment, najważniejszy moment w moim 
życiu: przyjęcie święceń kapłańskich. Są ze mną 
rodzice, siostry z rodzinami, przyjaciele. Jestem 
otoczony ich modlitwą i wsparciem – zaznaczył 
ksiądz Smolarczyk. Nowi kapłani to także Paweł 
Cieplewicz i Mikołaj Marzęcki.	  /ar/

Będą nowe przystanki?
Urząd Miasta potwierdził zasadność budowy 
nowych przystanków autobusowych w Kiel-

rekolekcji z udziałem kapłanów diecezji kielec-
kiej i tarnowskiej, którzy w tym roku obchodzą 
45-lecie święceń. Mszy Świętej przewodniczył 
Pasterz naszej diecezji. Rekolekcje prowadził 
ks. dr hab. Marcin Kowalski, członek Papie-
skiej Komisji Biblijnej i wykładowca Wyższego 
Seminarium Duchownego w Kielcach. Przy-
pomnijmy, że Biskup Kielecki Jan Piotrowski 
przyjął święcenia kapłańskie 25 maja 1980 
roku w bazylice katedralnej Narodzenia Naj-
świętszej Maryi Panny w Tarnowie z rąk bisku-
pa Jerzego Ablewicza.	  /mł/

którego 20. rocznicę wyboru na Stolicę Piotro-
wą obchodzimy w tym roku. Spotkanie otworzył 
Biskup Kielecki Jan Piotrowski. Pasterz naszej 
diecezji zwrócił uwagę na ogromne znaczenie li-
turgii dla Kościoła i wiernych. – Kościół jest wła-
ścicielem liturgii, a nie kapłan, który ją celebruje. 
Uczy ona więc pokory, bo trzeba zachować w li-
turgii to, czego oczekują od nas księgi liturgiczne 
– tłumaczył Biskup Kielecki.	 /mł/

Boga). Uroczysta gala, podczas której wręczono 
prestiżowe wyróżnienia, odbyła się w trakcie te-
gorocznej edycji Targów Sacroexpo w Kielcach.  
– Jesteśmy bardzo wdzięczni kapitule medalu, 
która dostrzegła naszą obecność na rynku książ-
ki. To szczególne wyróżnienie dla całego zespołu 
wydawnictwa. Ponadto jest to uhonorowanie 
i docenienie naszej dotychczasowej pracy. Ta na-
groda wskazuje, że idziemy w dobrym kierunku 
– mówi ks. Leszek Skorupa, dyrektor Wydawnic-
twa Jedność. 	 /mk/

cach. To odpowiedź na interpelację radnego 
Michała Piaseckiego. Do ściśle wskazanych 
lokalizacji należą m.in. ulice Pileckiego, Je-
ziorańskiego i Szczecińska. Każda nowa lo-
kalizacja ma być analizowana technicznie 
i projektowo. Problemem może być jednak 
zagospodarowanie pasa drogowego – np. ko-
nieczność wycinki drzew lub likwidacji miejsc 
postojowych. Miasto zapowiedziało budowę 
przystanków przy ul. Krakowskiej, al. Solidar-
ności, Sandomierskiej, Szajnowicza-Iwanowa 
oraz wiaty przy Zagórskiej/Szczecińskiej. /mp/

Środki pochodzą z przyjętego przez rząd pro-
gramu ochrony ludności cywilnej. – W tym roku 
przyjęliśmy sobie za priorytet próbę odbudowy 
lub odtworzenia funkcji ochronnych w obiek-
tach, które kiedyś pełniły rolę schronów. Pro-
gram zakłada sześć kluczowych priorytetów, 
z których jednym z najważniejszych jest wła-
śnie budownictwo ochronne, polegające na 
budowie bądź odtwarzaniu schronów – mówi 
Wiesław Leśniakiewicz, wiceminister spraw 
wewnętrznych i administracji. W regionie 
z tego programu ma skorzystać m.in. szpital  
powiatowy w Skarżysku  Kamiennej. 	  /mk/

Szkolili się w Kielcach
W Centrum Przygotowań do Misji Zagranicznych 
odbył się Międzynarodowy Kurs Obserwatorów 
Wojskowych, przygotowujący do pełnienia klu-
czowej roli w procesie utrzymania pokoju we 
wszystkich regionach świata. Obserwatorzy 
odgrywają istotną rolę w misjach pokojowych, 
pomagając m.in. w monitorowaniu sytuacji, za-
pobieganiu eskalacji konfliktów oraz wspieraniu 
stabilizacji w regionach dotkniętych kryzysami. 
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W najlepszych warunkach
Studenci Politechniki Krakowskiej już od przy-
szłego semestru będą mogli odbywać staże 
i praktyki w Głównym Urzędzie Miar w Kielcach. 
Zgłębią również tajniki metrologii na najnowo-
cześniejszym sprzęcie, który przed kilkoma dnia-

reklama

tel. 503 433 630, 41 30 23 404
www.kamieniarstwo-sobieraj.pl

KAMIENIARSTWO
SOBIERAJ
Górno, ul. Targowa 44

NAGROBKI

KOSTKA

NAPISY NAGROBNE

RENOWACJA NAGROBKÓW

OKNA I DRZWIOKNA I DRZWI
NA KAŻDĄ KIESZEŃ

Kielce ul. Mielczarskiego 63 
tel. 662 291 099 
a.bednarczyk@abe.kielce.pl; 
www.abe.kielce.pl

Kielce ul. Wspólna 6, 
tel. 515 015 563, tel. 41 366 14 16

biuro@abe.kielce.pl
 www.abe.kielce.pl

tel. 788 806 705
bandrowski.com@gmail.com

Malowanie i szpachlowanie
Regipsy
Panele ścienne i podłogowe
Glazura, terakota, gresy
Usługi hydrauliczne, elektryczne

Kieleckie Centrum jest jedyną jednostką w Pol-
sce, która organizuje taki kurs. – W tegorocznej 
edycji udział wzięło  27 przedstawicieli sił zbroj-
nych z całego świata, w tym m.in. z Polski, Wiet-
namu, Chin, Azerbejdżanu i  Kolumbii – mówi 
Ewa Kózka, oficer prasowy jednostki.	  /mk/

mi trafił do kieleckiej instytucji – mowa o mase-
rze wodorowym, który służy do wyprowadzania 
jednostki czasu, pozwala także wdrażać nowe 
technologie i rozwijać badania nad metrologią. 
Nasz sygnał czasu trafi do Urzędu Zamówień 
Publicznych, sieci komórkowej, czy giełdy pa-
pierów wartościowych. Dzięki takim zegarom 
Polska ma bardzo dokładny sygnał czasu, który 
trafia do Sevres w Paryżu.	  /ar/

Idą jak burza
W Bogatyni odbył się Turniej Łgarzy, czyli 
konkurs małych form satyrycznych. Główną 
nagrodę zdobył kielecki Kabaret z Konopi. 

Przypomnijmy, że wcześniej grupa wygrała 
przegląd w Bielsku-Białej. Panowie otrzymali 
ponadto tytuł Króla Łgarzy i Statuetkę Kozła. 
Już niedługo kabaret będziemy mogli zobaczyć 
w Kielcach. Grupa zaprezentuje się 21 czerwca 
w Amfiteatrze Kadzielnia podczas Świętokrzy-
skiej Biesiady Kabaretowej. Co ciekawe, saty-
rycy wystąpią również… w siedzibie Radia eM 
Kielce. Więcej informacji już wkrótce na naszej 
antenie i na emkielce.pl. 	 /mł/

Kup karnet na Koronę
27 maja ruszyła sprzedaż karnetów na me-
cze Korony Kielce w sezonie 2025/2026. Do 8 
czerwca (do godz. 23:59) trwa rezerwacja miejsc 

dla osób przedłużających karnety – potem ruszy 
sprzedaż otwarta. Ceny są nieco wyższe niż rok 
temu. Poprzedni sezon był udany: na stadionie 
przy ul. Ściegiennego pojawiło się łącznie 189 
366 kibiców. Klub liczy na utrzymanie frekwencji 

i dalszy wzrost zainteresowania. Karnet obejmu-
je wszystkie mecze domowe, także pucharowe, 
i daje rabat w sklepie kibica. Powiększono strefę 
rodzinną, a trzy sektory wyłączono ze sprzedaży. 
Szczegóły na em.kielce.pl 	 /mp/
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sięgają już dzieci w wieku 12 lat – i nie jest to marihuana. Młodzi 
ludzie zażywają amfetaminę, mefedron, dopalacze i inne bardzo 
groźne substancje, co oczywiście skutkuje rozlicznymi proble-
mami zarówno zdrowotnymi, jak i ogólnie w funkcjonowaniu 
dziecka oraz rodziny. To jest problem niezwykle poważny – 
przekazuje lekarz.

TO TYLKO „FAZA”…
Jednak młodzież niekoniecznie postrzega to jako zagrożenie.
– Ja nigdy nie zażywałem, ale koledzy mówią, że dzięki temu 
można się rozluźnić. Dużo czytałem, że marihuana może być 
też używana jako lek, więc chyba nie jest taka zła – mówi 
15-letni Bartek. Jego rówieśnicy też powtarzają, że nie ko-
rzystają z żadnych używek, ale znają metody, jak je dostać.
– Czasem wystarczy rzucić „hasło” albo napisać odpowiednią 
wiadomość o konkretnej treści i wszystko da się załatwić. Al-
kohol można zabrać rodzicom z domu albo dać parę groszy 
starszemu koledze i bez problemu temat załatwiony – infor-
mują nastolatkowie i twierdzą, że wszystko jest dla ludzi.
– Jak się korzysta ze wszystkiego z głową, to przecież nic 
złego się nie stanie. Nie znamy nikogo, kto jest uzależniony. 
Czasem sobie ktoś zapali albo się napije. Fajne mają wtedy 
fazy – tłumaczą.
Łukasz Niewczas, specjalista terapii uzależnień, zastępca dy-
rektora Świętokrzyskiego Centrum Profilaktyki i Edukacji 
w Kielcach, przypomina, że sięganie po narkotyki przeważnie 
nie zaczyna się od „twardych” środków. Bywa i tak, że dzieci 

O problemach z używkami słyszymy od zawsze, jednak dane 
z roku na rok są tylko gorsze. Po zakazany owoc - narkotyki, 
wódkę, piwo - sięgają coraz młodsi. Właściwie - jeszcze dzieci.

ALKOHOL NADAL RZĄDZI
– Świętokrzyskie dane mówią, że aż 67 proc. osób pomiędzy 
14. a 15. rokiem życia chociaż raz użyło alkoholu, natomiast 
w starszej grupie wiekowej (między 17. a 18. rokiem) to 88,9 
proc. Ponadto 30 dni przed badaniem upiło się 10 proc. młod-
szych dzieci i 15 proc. starszych – informuje dr Anna Przeznak, 
specjalista w dziedzinie psychoterapii uzależnień.
Z kolei dr Aleksandra Oławska-Szymańska, psychiatra dziecię-
cy oraz konsultant wojewódzki w dziedzinie psychiatrii dzieci 
i młodzieży, zauważa inny problem:
– Na przestrzeni lat obserwujemy, że niestety wiek używania 
różnej maści substancji obniża się. Zdarza się, że po narkotyki 

Młodość 
pod wpływem
„Tylko spróbuję”, „Przecież się nie 
uzależnię”, „To jeden raz” – tak mówią 
oraz myślą nasze dzieci, próbujące 
pierwszy raz narkotyku. My, rodzice, 
nawet o tym nie wiemy. Nie wiemy, że 
nasza 12-letnia pociecha może już ćpać
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udają, iż zażywają substancje psychoaktywne, bo widziały takie 
sceny w teledyskach znanych wykonawców.
– Nie chcę krytykować rapu czy hip-hopu, bo wielu artystów 
niesie wartościowy przekaz. Ale niestety, niektórzy wykonawcy 
uderzają w te najbardziej zakazane tony. Jeśli popularny piosen-
karz mocno promuje zażywanie narkotyków, pokazuje to jako 
sposób na życie, dołączając nowoczesną i atrakcyjną dla mło-
dych ludzi muzykę, to po prostu reklamuje środki odurzające. 
Nie bez powodu w wielu ośrodkach leczenia uzależnień nie 
można słuchać takiej muzyki – wyjaśnia Niewczas.

ŻEBY MIAŁO „KOPA”
To nie tylko standardowe i znane narkotyki. Młodzież ciągle szu-
ka najłatwiej dostępnych zamienników do narkotyzowania się.
– Pamiętam przypadek chłopaka, który kupował najtańszy ty-
toń i nasączał go zmywaczem do paznokci czy domestosem. 
Później to palił – doprowadzał swój układ nerwowy do skraju 
wytrzymałości, i to była tak zwana „faza”. Gdy młodzi ludzie nie 
mogą zdobyć popularnych środków od dilera albo zwyczajnie 
nie mają na nie pieniędzy, wpadają na różne pomysły – przeka-
zuje zastępca dyrektora Świętokrzyskiego Centrum Profilaktyki 
i Edukacji w Kielcach.
Zatrucie organizmu środkami chemicznymi może mieć za-
trważające skutki.
– Zażywanie takich środków prowadzi do uszkodzenia nerek 
i wątroby. Ogromne spustoszenie w organizmie sieją także 
dopalacze – niszczą układ nerwowy i mózg, powodując nie-
odwracalne szkody. Bardzo często osoba, która zażywała takie 
środki, jest już chora do końca życia. Niejednokrotnie zdarza się 
uszkodzenie błędnika i problemy z utrzymaniem równowagi 

czy bełkotliwa mowa. W skrajnych przypadkach dochodzi do 
prób samobójczych – tłumaczy specjalista od uzależnień.
Psycholog Anna Maciejczyk dodaje, że obecne czasy niestety 
sprzyjają uzależnieniom.
– Współczesna kultura przekonuje nas, że przyjemność jest 
czymś, za czym powinniśmy przede wszystkim gonić i do czego 
powinniśmy dążyć. A że przyjemność jest miła, to chcielibyśmy 
jej mieć jak najwięcej. Niestety, prowadzi nas to na manowce – 
i to dotyczy nas wszystkich – mówi psycholog.

 PO PROSTU BĄDŹ!
Specjaliści co rusz organizują różnego rodzaju konferencje 
i spotkania na temat problemu uzależnień wśród młodzieży 
i dzieci. Dyrektorzy szkół nieustannie otrzymują wskazówki 
od kuratorium oświaty, jak rozmawiać z wychowankami, na 
co zwrócić uwagę, jakie sygnały powinny zaniepokoić. Jednak 
wszyscy są jednomyślni – ważne jest dbanie o zdrową dietę, 
ruch i relacje, a szczególnie rodzica z dziećmi.
– Przede wszystkim musimy pamiętać, że to przykład, a nie wy-
kład wychowuje. Jeżeli chcemy być dla naszego dziecka kimś, 
kto będzie je wspierał w rozwoju, to musimy patrzeć na siebie. 
Rodzic jest najważniejszym zasobem dla dziecka. To jest jedyne, 
czego dzieci potrzebują – dorosłego, który im towarzyszy, wspie-
ra i zapewnia granice – mówi Anna Kwaśniewska-Maciejczyk.
Relacje są podstawą. Specjaliści alarmują, byśmy mieli o czym 
rozmawiać z dziećmi i starali się jak najwięcej uważności kie-
rować na nasze pociechy. Nie tylko rozwijać ich zdolności inte-
lektualne, posyłając je na zajęcia dodatkowe, ale także by uczyły 
się, jak spędzać czas, który nie jest przez nikogo zaplanowany. 
A najważniejsza jest po prostu nasza obecność. 

reklama
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aktualności

Do końca roku wojewoda świętokrzyski ma wydać decyzję 
o zezwoleniu na realizację budowy kieleckiego odcinka drogi 
ekspresowej S74. Kwestia budowy tej niezwykle istotnej dla 
regionu trasy była jednym z głównych punktów obrad Wo-
jewódzkiej Rady Dialogu Społecznego.
Wydanie zezwolenia jest niezbędne, aby wykonawca inwesty-
cji mógł rozpocząć prace budowlane. – Aktualnie jesteśmy na 
etapie ponownej oceny oddziaływania na środowisko. Liczy-
my na to, że ta kwestia niebawem się zakończy. Przewidujemy, 
że ZRID (zezwolenie na realizację inwestycji drogowej), które 
wydaje wojewoda, uzyskamy w czwartym kwartale tego roku, 
co umożliwi rozpoczęcie robót budowlanych już fizycznie 
w terenie – wyjaśnia Tomasz Kościelecki, zastępca dyrektora 
ds. inwestycji w kieleckim oddziale Generalnej Dyrekcji Dróg 
Krajowych i Autostrad.
Jak wielokrotnie informowaliśmy, przeciwko budowie ekspre-
sówki przez Kielce protestowali mieszkańcy, a swoje uwagi do 
projektu zgłaszały także władze miasta. Na tym etapie przed-
sięwzięcia ingerencje w przebieg trasy mogą być jednak tylko 
kosmetyczne. Ratusz wynegocjował między innymi zmiany 
w organizacji ruchu na skrzyżowaniu Jesionowej i Klonowej. 
Po przebudowie kierowcy zyskają możliwość wyjazdu z Klo-
nowej we wszystkich kierunkach.

Na kieleckich Ślichowicach urzędnicy Ratusza planowali 
likwidację dwóch zatok autobusowych przy ul. Massalskie-
go, by w ich miejscu zbudować ścieżkę rowerową. Projekt 
wywołał protesty mieszkańców i części radnych. Rajcy zapo-
wiedzieli nawet złożenie uchwały kierunkowej w tej sprawie.
– To wyjście naprzeciw oczekiwaniom mieszkańców, którzy 
zdecydowanie sprzeciwiają się likwidacji zatok przy ulicy 
Massalskiego – tłumaczył Marcin Stępniewski, radny PiS. – 

Zaczną S74 przez Kielce w tym roku?

Warto protestować…
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Budowa kieleckiego odcinka S74 ma potrwać około 19 
miesięcy. Przypomnijmy, pierwotnie zakładano, że budowa 
kieleckiego odcinka S74 zakończy się w 2026 roku. Jednak 
z powodu opóźnień administracyjnych termin ten ulegnie 
wydłużeniu. Wartość całego przedsięwzięcia wynosi ponad 
713 mln złotych. 

Ten pomysł jest absolutnie nieuzasadniony. Spowodowałby 
powiększenie już i tak dużych korków i przyczyniłby się do 
zmniejszenia bezpieczeństwa – dodawał.
Interpelację w tej sprawie złożył także radny Perspektyw 
Dariusz Gacek.
– Nie jestem przeciwnikiem dróg rowerowych, ale nie 
rozumiem, dlaczego przy ich budowie musimy niszczyć 
inną infrastrukturę. Przecież można stworzyć ścieżki dla 

jednośladów i jednocześnie zachować zatoki – 
podkreślał.
Ostatecznie – po interwencjach i fali krytyki – 
miasto wycofało się z kontrowersyjnego pomy-
słu. Prezydent Agata Wojda ogłosiła, że udało się 
wypracować kompromisowe rozwiązanie. Zatoki 
autobusowe zostaną zachowane, a nowa infra-
struktura rowerowa powstanie dzięki zwężeniu 
jezdni na odcinku od Pasażu Świętokrzyskiego 
do ulicy Kredowej – bez konieczności wycin-
ki zieleni. Inwestycja zostanie zrealizowana po 
wschodniej stronie ulicy.
Przypomnijmy, że zaledwie dwa lata temu ul. 
Massalskiego przeszła remont, podczas którego 
przebudowano także zatoki autobusowe. Kosz-
towało to ponad 80 tysięcy złotych. 
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Cedzyna na pół gwizdka?
Na zalewie w Cedzynie – jednym 
z najpopularniejszych zbiorników 
wodnych w regionie – lustro wody 
jest na poziomie około pół metra, 
a władze gminy Górno zrezygnowały 
z wydzielenia kąpieliska. Czy zatem 
popluskamy się tam tego lata?

Przypomnijmy, że w lutym br. informowaliśmy o ekspertyzie 
Wód Polskich, zgodnie z którą stan zapory na zbiorniku wod-
nym w Cedzynie stwarza zagrożenie. Obiekt wymaga pilnego 
remontu, a z pierwszych informacji wynikało, że prace mogą 
potrwać nawet kilka lat i pochłonąć kilkadziesiąt milionów 
złotych. W trakcie remontu nie byłoby możliwe korzystanie 
z kąpieliska w takim zakresie, jak dotychczas.

DA SIĘ TANIEJ
Wiadomość o kilkuletnim wyłączeniu kąpieliska z letnich 
aktywności wywołała duże poruszenie wśród przedsiębior-
ców, którzy świadczą prowadzą wokół zbiornika działalność 
gastronomiczną i usługową. Na szczęście okazało się, że re-
mont uda się przeprowadzić znacznie szybciej i… taniej. – 
Gmina Górno nie mogła zgodzić się na kilkuletni remont. 
Na szczęście Wody Polskie zrewidowały swoje stanowisko. 
Ostatecznie remont zostanie przeprowadzony w ciągu kilku 
miesięcy za znacznie mniejsze pieniądze – mówi Przemysław 
Łysak, wójt gminy Górno. 

Wójt dodaje, że samorząd początkowo przygotował uchwałę 
dotyczącą zorganizowania kąpieliska w Cedzynie w zbliżają-
cym się sezonie letnim, jednak zdjęto ją z porządku obrad: 
– Byłoby to niepotrzebne angażowanie gminnych pieniędzy. 
Jeśli lustro wody ma jedynie pół metra, to nie jesteśmy w sta-
nie utrzymać zalewu w takim stanie, aby można było zażywać 
kąpieli i uprawiać sporty wodne.
Warto dodać, że zalew jest bardzo ważnym miejscem dla miesz-
kańców i turystów. W okresie letnim zbiornik odwiedza nawet 
150 tysięcy osób. Tylko po stronie gminy Górno swoje biznesy 
prowadzi ponad 30 przedsiębiorców – to sporty wodne, ga-
stronomia i masa atrakcji dla dzieci.

A WOPR DZIAŁA
 Mnóstwo sportowych aktywności nad zalewem organizuje 
Świętokrzyskie Wodne Pogotowie Ratunkowe. I okazuje się, 
że mniejsza ilość wody wcale nie musi oznaczać zamknięcia 
Cedzyny. – Ratownicy wodni z naszego stowarzyszenia mają 
dyżury już od końca marca. Organizujemy szkolenia na ratow-
ników wodnych, sterników motorowodnych, przyjmujemy 
grupy młodzieży. Dostosowaliśmy się do warunków, które 
mamy na Cedzynie. Wszystko działa, sprzęt nie jest uszko-
dzony. Działamy, choć w nieco mniejszym zakresie – podkreśla 
Piotr Molasy, prezes Świętokrzyskiego Wodnego Pogotowia 
Ratunkowego.
Jak dodaje, WOPR nie odpowiada za działania gminy Górno, 
która zrezygnowała z organizowania kąpieliska: – Jeśli zajdzie 
taka potrzeba, będziemy latem strzec bezpieczeństwa na Ce-
dzynie. W pierwszym tygodniu wakacji zamierzamy zorganizo-
wać obóz sportowy pod namiotami, odbędą się też półkolonie. 
Ponadto weźmiemy na siebie badanie próbek wody i tuż przed 
wakacjami podejmiemy decyzję, czy da się kąpać w zbiorniku. 
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rozmowa

Powinniśmy więcej się lenić

go koryguję i mówię o najnowszej, a nie ostatniej. Wracając do 
Arizony – spędzam tam zazwyczaj zimę. Tam temperatura jest 
taka jak w Polsce latem, a latem jest jeszcze goręcej. Wszystko jest 
blaszane i się nagrzewa, no to wówczas wracam do Polski.

– Gdzie zamierza pan pojechać w najbliższym czasie?

– Jadę do Tarnowa na kolejny występ, ale zanim to puścicie, już 
będę gdzie indziej. Na gospodarstwo tutaj, w Polsce, też muszę 
podjechać. Takie mam plany.

– Spotykamy się podczas pana stand-upu w Kielcach.

– Można zabrać małe dziecko nawet i nikt nie będzie oburzony. 
Wychowywałem się w środowisku, w którym nikt nie używał wul-
garyzmów. Świństw nie opowiadam. Moje występy są śmieszne 
– tak jak najlepszy stand-up – i czyste jak zakonnica w nowicjacie.

– Dziękuję za rozmowę. 

– Z czym kojarzą się panu Kielce?

– Jestem już tutaj dziewiąty raz na występie, więc kojarzą mi się 
głównie z nimi, ale także z pewną koleżanką z KUL-u. Pracowała 
tutaj w muzeum. Zaprosiła mnie do Kielc, ale zgubiłem jej adres 
mailowy. Wiedziałem jednak, gdzie jej szukać. Miałem także kilku 
znajomych z Kielc i okolic. A poza tym to kompletnie nie mój 
rejon. Dodam jeszcze, że realizator dźwięku do „Boso” związany 
jest z Kielecczyzną, a znam się z nim 30 lat.

– Jak zaczęła się pana przygoda z podróżowaniem i jaka była pierw-
sza podróż?

– Nie wiem. To tak, jakby pan zapytał kogoś, kiedy nauczył się cho-
dzić. Są takie momenty w życiu, których nie da się zdefiniować ani 
określić. Natomiast pamiętam pierwszy wyjazd do ciepłych krajów. 
Za komuny organizowano wyprawę speleologiczną z Uniwersyte-
tu Warszawskiego. Szukali tłumacza, bo ten, którego mieli, złamał 
sobie nogę na nartach. Wywiesili kartkę na drzwiach, zgłosiłem się 
i pojechałem razem z nimi. Miałem wtedy zatrzymany paszport 
przez ubecję, ale odblokował go… Aleksander Kwaśniewski.

– Pana najciekawsza podróż?

– Bardzo często jeżdżę do Meksyku, bo mi się tam bardzo podo-
ba. Nawet zrobiłem przedstawienie o tym kraju. Wszystko tam 
jest piękne – muzyka, ludzie, języki, jedzenie – oprócz tamales. 
Meksyk jest tak nabity atrakcjami, że na wycieczce objazdowej 
możemy być codziennie w innej kulturze, języku, widzieć inny 
pejzaż, klimat i kuchnię. 

– Czy są jakieś cechy Meksykanów, których brakuje Polakom?

– Meksykanie, podobnie jak Polacy, mają ułańską fantazję i to nas 
łączy. Ona się włącza u Polaka, jak „walnie lufę”, a u Meksyka-

nina nawet tego nie potrzeba. Natomiast my w Pol-
sce zbyt dużo pracujemy – chyba najwięcej 

w całej Europie. Mniej powinniśmy 
pracować, a więcej się lenić. Wtedy 
człowiek jest weselszy.

– Ostatnia podróż…

– W trumnie do grobu będzie 
ostatnia.

– To może sprecyzuję: skąd pan ostat-
nio wrócił?

– Przyleciałem do Polski z Arizony. 
Nie lubię „ostatnich” rzeczy. Kiedy 
ktoś mnie pyta o ostatnią książkę, to 
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Powinniśmy więcej się lenić
Niższe rachunki i wygoda na 
co dzień. Tak mieszka się dziś 
wyjątkowo i spokojnie

Z wiekiem coraz bardziej doceniamy wygodę i bezpieczeń-
stwo. Windy, podziemny parking, bliskość sklepów, przy-
chodni czy przystanku autobusowego – to nie luksusy, lecz 
codzienne potrzeby. Dlatego coraz więcej osób decyduje się 
zamienić stare kamienice lub domy na obrzeżach – często 
nieprzystosowane do zmieniających się potrzeb – na nowe 
mieszkania w centrum. W Kielcach dużym zainteresowaniem 
cieszy się Krakowska Rogatka, która powstaje w samym sercu 
miasta. To miejsce zaprojektowane z myślą o przyszłości, 
bezpieczeństwie i spokojnym życiu.

NOWOCZESNA ARCHITEKTURA
Krakowska Rogatka to inwestycja, za którą stoi wywodząca 
się z Kielc firma Trust Investment. Dwa budynki miesz-
kalne, powstające u zbiegu ulic Wojska Polskiego i Mio-
dowicza, mają być połączeniem tradycyjnej architektury 
i nowoczesnych rozwiązań, które realnie poprawią jakość 
życia na co dzień. Inwestycja obejmie w sumie 220 mieszkań 
o powierzchni od 25 do 120 m² – każde z dużymi, pano-
ramicznymi oknami, które zapewnią maksymalny dopływ 
naturalnego światła.

MIESZKANIA W CENTRUM MIASTA
Atrakcyjna jest także sama lokalizacja. Położenie osiedla 
w centrum miasta wiąże się m.in. z łatwym dostępem do 
bardzo dobrze rozwiniętej w Kielcach komunikacji miejskiej. 
Bliskość przystanków autobusowych, przychodni, piekarni, 
Biblioteki Wojewódzkiej czy sklepu spożywczego sprawia, 
że wszystko, co potrzebne na co dzień, znajdzie się tu w za-
sięgu krótkiego spaceru. W okolicy nie brakuje także zieleni 
– sąsiedztwo parku i rezerwatu przyrody będzie sprzyjać 
aktywnemu wypoczynkowi i spacerom.

ROZWIĄZANIA UŁATWIAJĄCE ŻYCIE
Nowoczesna architektura Krakowskiej Rogatki to nie tylko 
estetyka, ale przede wszystkim funkcjonalność. Bezprogowe 
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Krakowska Rogatka:

wejścia ułatwią dostęp osobom z ograniczoną mobilnością, 
podziemny garaż zapewni komfort i bezpieczeństwo par-
kowania, natomiast ciche windy będą dużym wsparciem 
dla każdego. Mieszkania na parterze będą dodatkowo wy-
posażone w przydomowe ogródki, które będzie można za-
aranżować jako przestrzeń wypoczynkową czy miejsce na 
własne kwiaty i warzywa. Części wspólne inwestycji i okolice 
budynku obejmie system monitoringu. 
Dzięki zastosowaniu nowoczesnych materiałów budowla-
nych budynki będą dobrze izolowane termicznie, co prze-
łoży się na niższe rachunki m.in. za ogrzewanie. Dodatkowo 
dźwiękoszczelne okna zagwarantują spokój i ciszę wewnątrz 
mieszkań, nawet mimo bliskości centrum. Nowa zabudowa 
to również znacząco mniejsze wydatki na fundusz remon-
towy, tym bardziej że cała inwestycja objęta jest gwarancją 
bezpieczeństwa, czyli ustawową rękojmią.
Krakowska Rogatka to idealne miejsce dla tych, które szukają 
wygody, spokoju i nowoczesnych rozwiązań. Odpowiada na 
potrzeby osób w każdym wieku, oferując wiele udogodnień, 
bezpieczeństwo i niższe koszty utrzymania mieszkania. Dla 
wielu może to być nie tylko nowy adres, ale również nowy 
początek – spokojniejszy i dostosowany do codziennych 
potrzeb.
 
Więcej informacji o inwestycji dostępnych jest na stronie: 
https://trustinvestment.pl/mieszkania/kielce/krakowska-rogatka/
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Biegi charytatywne, Marsz dla Życia i Rodziny, pikniki i fe-
styny rodzinne – co łączy te wydarzenia? Na wielu z nich 
możecie spotkać Plenerowe Studio Radia eM Kielce!
Wiosna i lato to czas wielu radosnych aktywności na świe-
żym powietrzu. My również chcemy dzielić się tym czasem 
i spędzać go razem z Wami. Dlatego każdego roku nasze 
plenerowe studio towarzyszy wielu kulturalnym i społecz-
nym wydarzeniom organizowanym w Kielcach i regionie.
Ostatnio nasze plenerowe studio gościło na charytatywnej 
imprezie biegowej „Piątka dla Bartka”. – Dopisała frekwen-
cja; w sumie około tysiąca osób wystartowało w tych biegach. 
Było mnóstwo osób towarzyszących, mnóstwo dodatko-
wych atrakcji, było Radio eM i mnóstwo innych osób o na-
prawdę otwartych sercach. A przede wszystkim były biegi, 
bo o bieganie od zawsze chodziło, kiedy zaczynaliśmy pracę 
ze stowarzyszeniem Siebiega, które powstało w sumie po to, 

żeby tę imprezę organizować – mówi Paweł Jańczyk, szef 
muzyczny naszej anteny, a zarazem prezes Świętokrzyskiego 
Stowarzyszenia Biegaczy „Siebiega”.
Czym jest Plenerowe Studio Radia eM?
To nasze mobilne centrum dowodzenia, w którym możecie 
nie tylko zobaczyć z bliska i na żywo, jak wygląda praca 
dziennikarza, ale również miejsce pełne atrakcji – nie tylko 
dla najmłodszych. Kolorowy namiot i balon Radia eM Kiel-
ce podczas każdego wydarzenia są widoczne z daleka. Pod 
nimi znajdziecie między innymi emkowe leżaki dla nieco 
starszych. Najmłodszych natomiast z pewnością przycią-
gnie koło fortuny, które cieszy się niesłabnącą popularnością 
wśród dzieci. Możliwość zakręcenia kolorowym kołem for-
tuny to nie tylko ogrom frajdy i przyjemności, ale również 
okazja do zgarnięcia atrakcyjnych nagród i upominków od 
Radia eM Kielce. 

Tego lata baw się z nami!
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Nabywanie ważnych umiejętności i świetna zabawa – tym dla 
młodych wychowanków LUKKS Olimpia są szachy. Dzieci już 
od najmłodszych lat uczą się tam szacunku dla rywala, pokory 
i oczywiście logicznego myślenia.

SZACHISTO – BĄDŹ WYTRWAŁY
Jarosław Bem jest instruktorem szachowym już od ośmiu lat. Jak 
stwierdza, przygodę z tą grą mogą zaczynać dzieci już w wieku 
czterech, pięciu lat.
– Oczywiście na początku jest to zabawa, trening z rodzicami, 
dziadkami. Poważniejszy rozwój szachowy ma miejsce w wieku 
około siedmiu lat. Każdy może nauczyć się tej gry na poziomie 
amatorskim – dla relaksu, rozrywki. Jeśli chodzi o osiąganie 
sukcesów, tu potrzeba już sporo ciężkiej pracy, często wielogo-
dzinnej – stwierdza.
Ale – jak zauważa – pozytywów, które płyną z takiej pasji, jest 
wiele. Dzieci uczą się stawiania sobie celów i wytrwałości.
– Każdy szachista musi się nauczyć także przegrywać 
i wyciągać wnioski z porażki. Nie brakuje też 
badań naukowych na temat gry w szachy – 
i wynika z nich, że godzina gry w szachy 
jest korzystniejsza dla rozwoju niż go-
dzina matematyki. Szachy uczą logicz-
nego myślenia – liczba kombinacji 
i wariantów jest ogromna. Dzieci 
wiedzą, jak wyciągać wnioski ze 

Szach-mat!
Klub sportowy LUKKS Olimpia 
Kielce od lat szkoli… najmłodszych 
szachistów. To właśnie tam dzieci 
poznają tajniki królewskiej gry, szlifują 
swoje umiejętności i przygotowują się 
do turniejów

swoich posunięć, planować przyszłe ruchy, opracowywać tak-
tykę – zaznacza Jarosław Bem.
Wiele korzystnych aspektów gry w szachy zauważa także peda-
gog i psychoterapeuta Ewelina Sinda-Dulińska.
– Zachęcam rodziców i dzieci do takiej aktywności. Szachy to 
umiejętność osiągania niełatwych celów, dyscyplina. To bardzo 
potrzebne umiejętności, a rywalizacja uczy pokory. Jednak nad-
mierny stres jest już niekorzystny i powoduje frustrację. Warto 
zachować zdrowy balans i równowagę – podkreśla.

ZWYCIĘSTWO NAD SAMYM SOBĄ
Wielu podopiecznych klubu LUKKS Olimpia regularnie bierze 
udział w mistrzostwach i turniejach, odnosząc niemałe sukce-
sy. Wśród nich jest Filip Kokosza, który kilka tygodni temu na 
turnieju w Poroninie wywalczył drugie miejsce.
– Gram w szachy już ponad dwa lata. Na turnieju było bardzo 
fajnie, nie było zbyt łatwo. Szachy to myślenie, opracowywanie 
strategii i taktyki. Gram także z dziadkiem, często zwyciężam 
– mówi Filip.
Na zajęcia uczęszcza także Staś. Jak zdradza, złapał bakcyla 
dzięki tacie.
– Spodobała mi się ta gra. To moja prawdziwa pasja, chodzę 
na zajęcia dwa razy w tygodniu, treningów jest więcej przed 
mistrzostwami – opowiada. Z kolei dziewięcioletnia Emilka 
powiedziała nam, że w szachy gra także z rodzicami i w szkole. 
A Filip zauważa, że w szachach cieszą nawet… porażki: – Cie-
szę się, jak przegrywam z silniejszymi – wiele mogę się z tego 
nauczyć – mówi.
A pasja związana z szachami jest wyjątkowa – zauważa Larysa 
Skokowska, której syn Fabian także uczęszcza do klubu LUKKS 

Olimpia.
– Szachy niesamowicie rozwijają, uczą też cier-

pliwości i tego, że nie zawsze się wygrywa. 
Ważne jest to, że przed każdą partią dziecko 

musi podać rękę rywalowi, okazać mu 
szacunek. A przegrany zbiera figury 

szachowe, ucząc się pokory. Szachy 
jednak, jak każdy sport zawodowy, 
wiążą się z dużym poświęceniem. 
Rodzina musi podporządkować 
zajęciom dziecka swój wolny 
czas – podkreśla.
W klubie LUKKS Olimpia re-
gularnie trenuje około 50 dzie-
ci. Zdecydowaną większość 
stanowią chłopcy. 
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Pierwszy polski święty powrócił do rodzinnego Opatowca

W dniu 3 czerwca 2025 roku Opatowiec – najmniejsze miasto 
w Polsce – przeżyło niezwykłe święto. Tego dnia do rodzinnej 
ziemi powrócił święty Andrzej Świerad, pustelnik i asceta, 
pierwszy kanonizowany Polak. Jego relikwie zostały uroczy-
ście wniesione do miejscowej świątyni przez Pielgrzymów 
ze Słowacji przybyłych wraz z biskupem Nitry Villiamem 
Judákiem, który przewodniczył uroczystościom.  Gospoda-
rzem tej wyjątkowej uroczystości był proboszcz parafii pw. 
św. Jakuba Apostoła w Opatowcu, ks. Grzegorz Szlenk, który 
wraz ze wspólnotą parafialną z wielkim zaangażowaniem 
przygotował całą oprawę liturgiczną i organizacyjną tego 
historycznego wydarzenia.
Święty Andrzej Świerad, znany w regionie jako Andrzej Żura-
wek, pochodził z plemienia Wiślan. Urodził się około 978 
roku w okolicach Opatowca. Związek świętego z miejsco-
wością potwierdzają badania prof. Henryka Kapiszewskiego, 
który przywołuje m.in. „Żywoty Świętych” ks. Piotra Skargi 
i tekst autorstwa biskupa Maurusa. Czytamy tam: „Urodził 
się w Małopolsce, w miasteczku Opatowcu, blizko Wiślicy 
położonem, z bogobojnych rodziców Marka i Agnieszki”. 
Korzenie chrześcijaństwa w rodzinie Andrzeja Świerada 
sięgają czasów świętych Cyryla i Metodego. Andrzej był 
najpierw nauczycielem i benedyktynem, a następnie pustel-
nikiem, który zamieszkał w grocie nad Dunajem, w pobliżu 
Nitry – na terenie ówczesnych Węgier. Prowadził życie pełne 
postów, modlitw i umartwień. Kanonizowany został w 1083 
roku z inicjatywy królów Węgier – Gejzy i Władysława. Jego 
kult przez wieki rozwijał się przede wszystkim na Węgrzech 
i Słowacji. Wzmianki o nim znajdują się również w XVII-

-wiecznej kronice Marcina Baroniusza – bernardyna żyjącego 
na przełomie XVI/XVII w. 
W Polsce pamięć o Andrzeju Świeradzie nie była tak żywa jak 
o innych świętych,  jednak w rodzinnych stronach – w Opa-
towcu i Tropiu – nigdy nie wygasła. Mieszkańcy przez wieki od-
wiedzali miejsca związane z jego pustelniczym życiem i modlili 
się przy cudownym źródełku w Kraśniowie koło Opatowca.                                                                                                                                        
Dzięki staraniom burmistrza Opatowca Sławomira Kowal-
czyka oraz samorządu gminy możliwe było przywrócenie 
tej pamięci w sposób trwały i namacalny. Gmina zakupiła 
teren ze źródełkiem, uznawanym za miejsce związane z pu-
stelnikiem, i przekształciła go w miejsce pamięci. Powstała 
kapliczka, rzeźba świętego, autorstwa Mariusza Bolona, 
a źródełko zaadaptowano jako studnię z pompą ręczną 
abisynką. W ramach szerszego projektu uporządkowaliśmy 
teren, stworzyliśmy ścieżki, miejsca postojowe i infrastruk-
turę turystyczną. Woda ze źródełka cieszy się opinią mającej 
uzdrawiające właściwości.W 2019 roku miejsce to zostało 
uroczyście poświęcone, co stało się symbolicznym począt-
kiem duchowego powrotu św. Świerada do jego rodzinnych 
stron.
Uroczystość z dnia 3 czerwca 2025 roku to nie tylko religijne 
wydarzenie, lecz również wyraz wieloletnich wysiłków lokal-
nej społeczności w pielęgnowaniu dziedzictwa duchowego 
i kulturowego regionu. W staraniach o sprowadzenie relikwii 
aktywnie uczestniczyli Parafianie, wspierając inicjatywę mo-
dlitwą, pracą organizacyjną i zaangażowaniem społecznym. 
Święty Andrzej Świerad wrócił do domu – do ziemi, z której 
wyruszył na drogę ku świętości.

Beata Adamczyk, Gmina Opatowiec

Andrzej Świerad
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Podziękowanie za wsparcie 
- Misja w Burkina Faso

Nazywam sie Ksiądz Dariusz Sala jestem pallotynem, od 
2013 roku misjonarzem. Najpierw przez 5 lat pracowałem 
na Wybrzeżu Kości Słoniowej, a dokładnie do 19 października 
2018 roku w Wagadugu w stolicy kraju Burkina Faso, gdzie 
rozpoczęliśmy nowe pallotyńskie misje. Burkina Faso to jeden 
z najbiedniejszych krajów świata, zajmuje on piątą pozycję 
od końca. Rolnictwo i hodowla zwierząt wytwarzają 32% 
produktu krajowego brutto, a trudni się nimi 80% ludności 
czynnej zawodowo. Główne uprawy to: sorgo, proso, kukury-
dza, orzeszki ziemne, ryż i bawełna. Mieszkając tutaj szybko 
można się o tym przekonać. Chyba nie było jeszcze jednego 
dnia od kiedy tu jestem, by ktoś nie prosił mnie o jedzenie 
lub o pieniądze na ulicy. W Burkina Faso szacowana średnia 
długość życia wynosi poniżej 50 lat. Jest to jedna z najniższych 
na świecie średnich długości życia. Mężczyźni żyją średnio 
48 lat, a kobiety 52 lata. Mediana wieku mieszkańców wynosi 
poniżej 17 lat.  Smutnym obrazkiem są dzieci, które pozosta-
wione samym sobie, żyją na ulicy. Do szkoły uczęszcza ok 
47 % dzieci, na wioskach pewnie jeszcze mniej, gdyż właśnie 
dzieci pomagają rodzicom w uprawie ziemi. 
 Jeśli chodzi o religię to dominuje islam (sunnici) – 80% chrze-
ścijaństwo – 16,4% i 3,6% religie tradycyjne. Przez pierwszych 
10 miesięcy wraz z moim współbratem Ks. Stanisławem Fi-
lipkiem, zamieszkaliśmy z księżmi diecezjalnymi posługując 
w Parafii Matki Bożej Apostołów w Patte d’Oie. Był to czas 
na zapoznanie się z nową kulturą, ale także czas na naukę 
miejscowego języka moore, który jest potrzebny by móc 
ewangelizować większość Mszy Świętych.
1 września 2019 roku rozpoczęliśmy nową parafię pw. Świętej 
Faustyny Kowalskiej na terenie, której znajduje się także ka-
plica, która przez obecnego wtedy Kardynała Pilippe Ouedra-
ogo zostala ustanowiona Sanktuarium Miłosierdzia Bożego. 
Parafia obejmuje obszar 147 km², 15 wiosek i 33 wspólnoty 
chrześcijańskie tzw. CCB. Na terenie parafii mieszka ok. 120 
000 ludzi, 16% to katolicy. Parafię rozpoczęliśmy praktycznie 
od zera poza kościołem parafialnym i kaplicy - Sanktuarium 
Miłosierdzia Bożego nie było nic. Wynajęliśmy dom, jeśli 
chodzi o biura  zakrystie w Sanktuarium by móc przyjmować 

Ofiary na realizację kolejnych projektów 
ks. Dariusza misjonarza z Bielin 
można składać na konto MDDK

40 1240 1372 1111 0010 6117 7623
Dziękujemy za wsparcie !

parafian. Trzeba było także zorganizować wszystkie struktury 
parafialne. Radę parafialną, lektorów, ministrantów, chóry, 
grupy modlitewne  itd. 
Dużym projektem, który prowadzimy w Burkina Faso jest Ad-
opcja serca. Na dzisiaj w Adopcji serca jest ponad 700 dzieci. 
Rodzice nie mają środków na ich edukację, zakup ubrań a czę-
sto też jedzenia. Często rodziny przygotowują jeden posiłek 
w ciągu całego dnia. Pewnego dnia przyszedł do mnie ojciec 
pewnej rodziny by prosic mnie o ryż. Powiedział ze łzami 
w oczach – moje dzieci nie mają co jeść. Co musiał czuć ten 
ojciec. I takich przypadków jest naprawdę dużo zwłaszcza 
w porze suchej, kiedy ziemia nie daje owoców. 
Na terenie naszej parafii znajduje się także obóz dla uchodź-
ców, w którym przebywa aktualnie ponad 400 osób. Dzięki 
pomocy ludzi dobrej woli, którzy są wrażliwi na biedę dru-
giego człowieka, udaje się regularnie dostarczać tam żyw-
ność, środki czystości i leki. Niestety ciągle w kraju są napady 
grup islamistycznych na wioski. Prawie codziennie słyszy się 
o ofiarach i nowych uchodźcach. Obecnie mówi się o 2 mln 
uchodźców.
Kochani bardzo serdecznie Wam dziękuję za modlitwę 
i pomoc materialną, dzięki której możemy prowadzić misje 
w Burkina Faso. W 2024 roku otrzymałem od diecezji kie-
leckiej pomoc w wysokosci 5000 Euro na wykonanie ławek 
do nowego kościoła pw. Św. Pawła. Dziękuję serdecznie za 
wsparcie bp Janowi Piotrowskiemu, wszystkim darczyńcom 
diecezji kieleckiej. Barka – oznacza dziękuję w miejscowym 
języku – moore.  Ja z mojej strony obiecuję modlić się za Was 
polecając Bożemu Miłosierdziu, przez wstawiennictwo Świę-
tej Siostry Faustyny. Niech Bóg Wam błogosławi.

Ks. Dariusz Sala pochodzący z parafii Bieliny, misjonarz w Burkina Faso
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Patronat Honorowy Współpraca

Komendant Główny 
Państwowej Straży 
Pożarnej

14.06.2025

V Międzynarodowe Targi Sprzętu 
i Wyposażenia Straży Pożarnej 
i Służb Ratowniczych

Dzień otwarty dla publiczności

W programie m.in.:

• najnowszy sprzęt i pojazdy 
   pożarnicze
• widowiskowe pokazy  
   dynamiczne
• zawody Młodzieżowych  
   Drużyn OSP

Zapraszamy 
pasjonatów 
i rodziny z dziećmi!

www.ifre.pl

Wstęp bezpłatny 
po rejestracji na

Rok zał. 1946

Chleb Żytni Kielecki wytwarzany jest według receptury dziadka obecnych właścicieli, Edwarda Stasińskiego, niezmienionej 
od 79 lat. Polega ona na całkowitym ukwaszeniu mąki żytniej metodą pięciofazową. 

Podczas tej fermentacji bakterie kwasu mlekowego wytwarzają kwasy organiczne, wśród których dominują kwasy mlekowy 
i octowy, zabezpieczające ciasto przed rozwojem patogennych organizmów przetrwalnikowych. Podczas fermentacji 
kwasu bakterie kwasu mlekowego wytwarzają substancje o charakterze antybakteryjnym i antypleśniowym. Ponadto kwas 
mlekowy przyczynia się do rozkładu mykotoksyn odpornych na obróbkę termiczną. 
Podczas fermentacji mlekowej zwiększa się zawartość kwasu foliowego i witamin z grupy B co sprawia, 
że chleb ma właściwości pozdrowotne. Jest doskonałym źródłem błonnika.

Chleb Żytni Kielecki jest odrabiany ręcznie i wypiekany w ceramicznym piecu który stoi w piekarni od 1946 roku.  
jest Wpisany na Listę Produktów Tradycyjnych prowadzoną przez Ministra Rolnictwa, posiada znak Jakość, Tradycja 2017r. 
na Targach Smaki Regionów w Poznaniu został uznany za Najlepszy Regionalny Produkt Żywnościowy w Polsce.

Chleb żytni i żytni razowy o niskim indeksie glikemicznym polecamy osobom z problemami cukrzycowymi

Piekarnia R. Dobrowolski
NAJSTARSZY ZAKŁAD RZEMIEŚLNICZY W KIELCACH 
PROWADZĄCY PRZEZ TRZECIE POKOLENIE 
 MISTRZÓW PIEKARSTWA

NATURALNA DAWKA WITAMIN
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 Zaprasza dr Katarzyna Bernat Odkryj fascynujący świat wiary Odkryj fascynujący świat wiary 

Imbramowice – 800 lat historii

w girlandzie autorstwa Jana Bruegla Starszego. Jest to najcenniejszy 
obraz w Imbramowicach, który trafił tam w bliżej nieokreślony 
sposób. Obok wystawy, w Akademii Zamojskiej przewidziana 
jest konferencja naukowa związana z działalnością zakonu sióstr 
norbertanek. Natomiast w Imbramowicach planujemy konferen-
cję naukową organizowaną przez Katolicki Uniwersytet Lubelski 
– pojawią się na niej nowe badania. Poza tym przewidziane są 
też działania duszpasterskie upamiętniające 800-lecie istnienia 
klasztoru.

- Klasztor w Imbramowicach jest więc perłą naszego dziedzictwa 
kulturowego i przechowuje cenne zabytki sztuki. Jakie dziś ma zna-
czenie klasztor i jubileusz?

- Jest to świadectwo naszego chrześcijańskiego dziedzictwa kul-
turowego, z którego wyrastamy.

- Dziękuję za rozmowę. 

- Klasztor sióstr norbertanek w Imbramowicach, w diecezji kieleckiej, 
będzie w przyszłym roku 2026 obchodził 800 lat istnienia. Jaka jest 
jego historia?

- Osiem wieków funkcjonowania zakonu sióstr norbertanek, które 
żyją tym, co zalecił święty Augustyn. Jest to jeden z najważniejszych 
klasztorów żeńskich w Polsce. Klasztor został założony nad rzeką 
Dłubnią. Początki związane są z inicjatywą twórcy zakonu Imbra-
ma, który był wujem Iwo Odrowąża, biskupa krakowskiego. Ta 
inicjatywa wiązała się z istnieniem tam kaplicy świętego Benedykta. 
Przy tej kaplicy powstało zgromadzenie sióstr norbertanek, które 
przybyły do Imbramowic z klasztoru na krakowskim Zwierzyńcu.

- Jak zaznaczyła się obecność sióstr norbertanek?

- Od początku było to miejsce, gdzie pobożne kobiety mogły 
realizować swój charyzmat życia zakonnego. Dzieje klasztoru 
odzwierciedlają historię Polski na przestrzeni tych ośmiuset lat. 
Posiadamy nawet dokumentację na ten temat. Od XVIII wieku 
prowadzona jest kronika klasztorna o charakterze narracyjnym. 
Dowiadujemy się z niej na przykład o tym, jakie prace były pro-
wadzone w klasztorze, kto gościł, jak wyglądały obłóczyny sióstr, 
jak wyglądały uroczystości. Na kartach wielotomowej kroniki 
klasztornej opisane są wydarzenia, które miały lokalny wymiar 
dziejów Polski – na przykład jak wyglądały przemarsze wojsk 
szwedzkich w czasach saskich. Są informacje na temat tego, co 
działo się w czasie insurekcji kościuszkowskiej i innych powstań 
narodowych w XIX wieku oraz podczas I i II wojny światowej. 
Mamy też niezwykłą, unikalną, 300-letnią dokumentację tego, 
jak siostry reagowały na wydarzenia, które do nich docierały. Jest 
to wyraz i świadectwo kultury tych sióstr.

- W Imbramowicach jest także Sanktuarium Męki Pańskiej, gdzie 
znajduje się obraz Pana Jezusa Cierpiącego. Jak obecnie wygląda 
klasztor?

- Obecny kształt obiektów klasztoru i kościoła oraz innych za-
budowań jest bardzo szlachetny i przemyślany, pomimo wielu 
przebudów. To, co dziś jest, ma kształt nadany po pożarze w 1710 
roku. Obecnie zobaczymy jednolity, elegancki obiekt, wyjątkowo 
zadbany, z zachowaniem wartości historycznych, położony ma-
lowniczo nad rzeką Dłubnią. To wszystko czyni z tego miejsca 
przestrzeń modlitwy i wypoczynku.

- Co jest przewidziane w ramach jubileuszu 800-lecia?

- Przewidziane są różne przedsięwzięcia. Najbardziej prestiżo-
wym wydarzeniem będzie wystawa w Lublinie obrazu Madonna 

Więcej powiemy w audycji Tak wierzę we wtorek, 10 czerwca, 
o godz. 20:00 w Radiu eM Kielce.
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nasze sprawy

I gra muzyka!
Muzyka od wieków towarzyszy 
człowiekowi, stanowiąc nie tylko formę 
rozrywki, ale i ważny element kultury. 
Kiedyś z głośników dobiegały dźwięki 
z płyt winylowych, kaset i radiowych 
przebojów. Ale od tego czasu wszystko 
się zmieniło…

Dziś muzyka jest dostępna od ręki dzięki platformom stre-
amingowym. Ale czy to oznacza, że młodzież nie wraca do 
starych hitów? I co było modne w latach 80. i 90.? Zapytaliśmy 
mieszkańców Kielc.

WINYL I KASETA
– We wczesnej młodości słuchałem głównie Lady Pank – 
„Mniej niż zero”, „Kryzysowa narzeczona” i „Zawsze tam, gdzie 
ty”. Były to przeboje do słuchania w pokoju, ale także idealne 
na potańcówkę. Nigdy nie zapomnę, jak stałem dwie godziny 
w kolejce, aby zdobyć płytę winylową zespołu Queen. Byłem 
przeszczęśliwy, że udało mi się ją kupić i mogłem bez problemu 
słuchać takich piosenek jak „We Will Rock You” i „We Are the 
Champions” – mówi pan Jarosław.
– W młodości muzyka była dla mnie bardzo ważna. Słucha-
łam jej głównie z kaset magnetofonowych, miałam walkmana, 
a wcześniej mały przenośny magnetofon. Pamiętam, jak nagry-
wałam piosenki prosto z radia, czekając, aż spiker przestanie 
mówić! Jeżeli chodzi o wykonawców, uwielbiałam Madonnę 
– „Like a Virgin” czy „Material Girl”. Na okrągło słuchałam 
także Whitney Houston – „I Wanna Dance with Somebody”. 
Oczywiście nie mogło zabraknąć polskich zespołów, takich 
jak Lady Pank – mówi pani Anna.
– Muzyka była i jest ważną częścią mojego życia. Kiedyś od-
krywało się ją inaczej niż dziś. Słuchałem głównie rocka i popu, 
a nośnikiem była kaseta magnetofonowa i winyle. Miałem 
swojego „Kasprzaka”, później walkmana, a pod koniec lat 90. 
nawet odtwarzacz CD. Fascynowałem się Nirvaną – „Smells 

Like Teen Spirit”, ale też Ace of Base – „All That She Wants”. No 
i oczywiście nie mogło zabraknąć O.N.A. z Agnieszką Chy-
lińską – „Kiedy powiem sobie dość” – do dziś robi wrażenie 
– mówi pan Paweł.

CO SIĘ ZMIENIŁO?
– Słucham muzyki głównie przez platformę Spotify. Zazwy-
czaj jest to rap, ale jestem otwarty praktycznie na wszystko. 
Moim ulubionym wykonawcą jest Taco Hemingway. Piosen-
ki takie jak „Następna stacja” i „Polskie tango” mogę słuchać 
bez przerwy. Na imprezach przeważa Bambi – „Millie Walky” 
i „Madonna” – mówi pan Krystian. – Muzyka to dla mnie głów-
nie tło do wszystkiego: nauki, jazdy autobusem czy siłowni. 
Słucham jej głównie przez Spotify albo YouTube. Czasami 
znajomi podsyłają mi coś na TikToku albo Instagramie i tak 
odkrywam nowe kawałki. Winyle czy kasety to dla mnie raczej 
ciekawostka. Mam jedną płytę na ścianie w pokoju, ale bardziej 
jako dekorację. Jeżeli chodzi o gatunki, to słucham różnych 
rzeczy – od Taylor Swift – „Blank Space” do polskiego rapera 
Quebonafide – „Zorza”. Jeżeli chodzi o starszych wokalistów, 
dalej ze znajomymi czasem słuchamy starych piosenek Dody, 
na przykład „Nie daj się” – mówi Kornelia.
– Głównie słucham Sanah – „Ten stan”, „Szampan” i Dawida 
Podsiadło – „Mori” czy „Małomiasteczkowy”. Bardzo irytuje 
mnie ostatnio to, że teraz co druga influencerka nagrywa pio-
senki, nie mając żadnego warsztatu wokalnego. Dzięki różnym 
programom te single w internecie nie brzmią źle, ale można się 
niesamowicie zdziwić, idąc na koncert i słysząc wykonanie na 
żywo. Dlatego bardzo często wracam do starszych wykonaw-
ców. Doda – „Dżaga”, Lady Pank – „Zawsze tam, gdzie ty” lub 
Maanam – „Cykady na Cykladach”. Uważam, że dalej bronią 
polską scenę muzyczną – mówi Maria.

\***
Choć sposób słuchania muzyki przeszedł ogromną ewolucję, 
jedno pozostaje niezmienne – muzyka wciąż towarzyszy nam 
na co dzień. Młode pokolenie chętnie sięga po nowości, ale 
jednocześnie wraca do starych hitów – choć nie każdy i nie 
zawsze, to jednak takie klasyki jak Queen czy Lady Pank nadal 
mają swoje miejsce w głośnikach. 

au
to

r: N
in

a 
W

rz
os

ek



8 CZERWCA 2025 19

Tygodnik eM materiał partnera

KW
 0

3-
08

06
KW

 0
2-

08
06

Nowiny przykładem efektywnie zarządzanej gminy. 
Wójt Łukasz Gryń uhonorowany Laurem Samorządu!

Laur Samorządu Regionu Świętokrzyskiego dla Piekoszowa. 
Burmistrz Teresa Jakubowska nagrodzona za skuteczne działania!

Wójt gminy Nowiny Łukasz Gryń został uhonorowany Laurem Samorządu Regionu Świętokrzyskiego – 
prestiżowym wyróżnieniem przyznawanym za wybitne osiągnięcia w pracy na rzecz lokalnych społeczności. 
Kapituła konkursu doceniła wójta za odpowiedzialne i skuteczne zarządzanie gminą Nowiny, zrównoważony 

rozwój oraz współpracę z mieszkańcami i lokalnymi organizacjami.

Podczas uroczystej gali w Grand Hotelu w Kielcach wręczono nagrody dla samorządowców z największym 
zaangażowaniem w regionie. Wśród uhonorowanych znalazła się burmistrz miasta i gminy Piekoszów Teresa 

Jakubowska, która otrzymała prestiżowy Laur Samorządu Regionu Świętokrzyskiego.

Laur Samorządu Regionu Świętokrzyskiego to nagroda przyznawa-
na osobom, które swoją codzienną pracą wpływają na rozwój gmin 
i powiatów, a także kreują ich pozytywny wizerunek. Jak podkreślano 
podczas uroczystej gali, Łukasz Gryń pełni funkcję wójta pierwszą 

Laury Samorządu przyznawane są osobom, które wyróżniają się 
pozytywnym kreowaniem wizerunku swoich gmin i powiatów 
oraz realnym działaniem na rzecz ich rozwoju. Jak przypomnia-
no podczas gali, Teresa Jakubowska objęła stanowisko burmistrza 
miasta i gminy Piekoszów w maju 2024 roku. - Mimo stosunkowo 
krótkiego stażu, w tym czasie udało się zainicjować i zrealizować 
wiele istotnych działań. Mieszkańcy mogą korzystać z darmowego 
transportu publicznego, zwiększyła się liczba lekarzy w Ośrodku 
Zdrowia, a gmina intensywnie rozwija projekty społeczne i inwesty-
cje infrastrukturalne. Trwa budowa hali sportowej w Micigoździe, 
podpisano umowy na rozbudowę żłobka i modernizację Zakładu 
Opieki Zdrowotnej. Szczególne znaczenie mają również działania 
na rzecz bezpieczeństwa, rozpoczęto starania o budowę posterunku 
Policji w gminie – poinformowano.
Burmistrz Teresa Jakubowska nie kryła wzruszenia odbierając za-
szczytne wyróżnienie. – Ta nagroda to dla mnie ogromny zaszczyt 
i jednocześnie wielka motywacja do dalszej pracy. Traktuję ją jako 
wyraz uznania nie tylko dla mojej osoby, ale dla całego zespołu, z któ-
rym wspólnie realizujemy ważne dla mieszkańców cele. Od począt-
ku objęcia funkcji burmistrza przyświeca mi jedno, budować gminę 

kadencję, ale jego związki z gminą są znacznie głębsze. Od urodzenia 
mieszka w Nowinach i dobrze zna potrzeby lokalnej społeczności. 
Jako wójt angażuje się w szereg projektów, modernizację dróg, rozwój 
sieci wodno-kanalizacyjnej, rozbudowę infrastruktury publicznej 
czy też inicjatywy na rzecz ochrony środowiska. Dużą wagę przy-
wiązuje do wspierania przedsiębiorczości oraz integracji społecznej, 
a priorytetem pozostaje dla niego codzienny dialog z mieszkańcami 
i lokalnymi liderami.
- Laur Samorządowy nie jest dla mnie tylko osobistą nagrodą, lecz 
uhonorowaniem wielu ludzi oddanych gminie Nowiny. To wyróż-
nienie dla wszystkich, którzy z pasją, odpowiedzialnością i sercem 
pracują na rzecz naszej gminy. To nagroda dla radnych, sołtysów, 
pracowników Urzędu Gminy oraz jednostek organizacyjnych, a co 
najważniejsze to nagroda dla mieszkańców. Dzięki codziennemu 
zaangażowaniu razem budujemy przestrzeń dialogu, zaufania i roz-
woju. To dla każdego z was warto się starać. Wierzę, że wspólnie 
możemy uczynić Nowiny miejscem jeszcze bardziej przyjaznym, 
otwartym i nowoczesnym, gdzie różnorodność nie dzieli, lecz wzbo-
gaca – podkreśla wójt gminy Nowiny, Łukasz Gryń.

nowoczesną, otwartą i przyjazną ludziom. W centrum mojej uwagi 
zawsze stoi człowiek i jego potrzeby. Dlatego dziękuję wszystkim, z któ-
rymi współpracuję: pracownikom urzędu, radnym, sołtysom oraz 
mieszkańcom. To dzięki wspólnemu zaangażowaniu możemy sku-
tecznie zmieniać naszą gminę – mówi burmistrz Teresa Jakubowska.

Wiceprzewodnicząca Rady Gminy w Nowinach, Zofia Duchniak: 
To wyróżnienie ma dla nas szczególne znaczenie, bo jest symbolem 
pracy ponad podziałami. W naszej gminie każdy głos jest ważny, każdy 
mieszkaniec ma prawo do wyrażenia swojej opinii i każdy jest trakto-
wany z równym szacunkiem.

Laur Samorządu Regionu Świętokrzyskiego stanowi ważny dowód 
uznania dla burmistrz Teresy Jakubowskiej i jednocześnie potwier-
dzenie, że obrany kierunek rozwoju gminy Piekoszów znajduje realne 
docenienie w oczach nie tylko mieszkańców gminy, ale i całego regionu.



8 CZERWCA 202520

reklama
01

/R
OK

/P
M

/2
5

KW
 0

6-
08

06

- przeglądy rejestracyjne – Okręgowa Stacja Kontroli Pojazdów- przeglądy rejestracyjne – Okręgowa Stacja Kontroli Pojazdów
- diagnostyka komputerowa- diagnostyka komputerowa
- ustawianie geometrii kół 3D - ustawianie geometrii kół 3D 
- naprawy główne i bieżące- naprawy główne i bieżące
- wymiana oleju i filtrów - wymiana oleju i filtrów 
- wulkanizacja - wymiana opon- wulkanizacja - wymiana opon
- obsługa klimatyzacji - obsługa klimatyzacji 
- usługi blacharsko – lakiernicze- usługi blacharsko – lakiernicze
- naprawy kompleksowe- naprawy kompleksowe
- obsługa szkód komunikacyjnych- obsługa szkód komunikacyjnych
- wynajem pojazdów zastępczych - wynajem pojazdów zastępczych 
- pomoc drogowa całodobowa tel: 661 966 688- pomoc drogowa całodobowa tel: 661 966 688

NAPRAWA SAMOCHODÓW OSOBOWYCH NAPRAWA SAMOCHODÓW OSOBOWYCH 
I DOSTAWCZYCH W ZAKRESIE:I DOSTAWCZYCH W ZAKRESIE:

CENTRUM NAPRAW SAMOCHODOWYCH Rokar – mgr inż. Robert Doleziński
Dąbrowa ul.Kolonia 35, 26-001 Masłów, tel. 41 368 63 66, tel. kom. 603 199 428

www.rokar.pl; e-mail: biuro@rokar.pl, szkody@rokar.pl
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eM CAFE / gastronomia
Shake’n’donut
Kawiarnia w stylu amerykańskim, 
a w niej: • Śniadania na słodko i słono 
• Bajgle z jajkiem bekonem • Mozarella 
suszone pomidory • Łosoś z twarożkiem 
• Kawy przeróżne • Matcha zielona, 
różowa, niebieska • Matcha smakowa, 
truskawkowa, mango • Lemoniady co-
conut minty • Lemoniada butterfly z nie-
bieską herbatą • Freakshake popcorn,  
barbie •  Freakshake cookie monster 
• Smoothie ze spruliną i inne • Pancakes 
matcha z yuzu • Pancakes barbie, czekoladowe • Donuty pop-
corn, truskawka, kinder bueno, czekolada snikers i inne • Deser 
Capybara oraz wiele koktajli i drinków.
ul. Solna 4A/2U, Kielce, tel. 733 363 183

NASZA OFERTA: Wczasy indywidualne 
• wycieczki szkolne, zakładowe krajowe 
i zagraniczne oraz zielone szkoły • Im-
prezy integracyjne • Sprzedaż biletów 
lotniczych, autokarowych i promowych 
• Ubezpieczenia turystyczne.
Izabela Kołda t. 607 798 828, Agnieszka 
Niziałek t. 509 938 928

USŁUGI:
• szycie kołder, poduszek, jaśków
	 (z klienta używanych pierzyn, kołder)
• pranie pierza, puchu
• posiadamy wsyp andrychowski
SPRZEDAŻ:
• puchowe kołdry, poduszki
 (wszystkie rozmiary)
• prowadzimy sprzedaż wysyłkową
ul. Gen. W. Sikorskiego 20D, Kielce
tel. 534-222-122; www.koldrex.pl

Cztery Pory Roku 
Kawiarnia z tradycją, miejsce pachnące 
świeżo parzoną kawą i ciastem pieczonym 
na miejscu.
W ofercie: przeróżne kawy na ciepło i zim-
no, matcha zielona oraz truskawkowa, 
przeróżne świeżutkie tradycyjne wypieki 
przepyszne ciasto drożdżowe z rabarba-
rem oraz tarty. Torty na każdą okazję, 
ciasta kruche oraz pączki, croissanty na 
słodko i wytrawne rollsy pistacjowe cze-
koladowe i malinowe.

ul. Sienkiewicza 10, tel. 41 344 66 48
ul. M.Konopnickiej 5, tel. 41 331 18 20

eM USŁUGI / w okolicy

POZNAJ            KALENDARZ

 Więcej za mniej
reklama w niskiej cenie

Ponad 200 punktów dystrybucji
to większa skuteczność reklamy

Największa bezpłatna 
gazeta w naszym regionie

reklama@em.kielce.pl    www.emkielce.pl

Skuteczna reklama

Zapytaj o ofertę dla Ciebie

 tel. 601 819 879

Pomogę pozyskać dofi nansowanie
                           Audyt energetyczny? Też pomogę

Doradca energetyczny
Magda Donat

606 231 710

Masz stary piec, stare okna?
Twój dom potrzebuje ocieplenia?
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- Uwolnili Batmana?
- Cholera wie. Chyba jeszcze go 
trzymają.
- Jasny gwint! Żeby tylko nie łama-
li kołem! - Karczówkowski zionął 
gwałtownym płomieniem, od któ-
rego zajęła się serwetka w koszyku 

z prowiantem, pałaszowali bowiem smakołyki w ogrodzie 
smoka. Syfona przytomnie stłumiła płomień swoim szalem 
i spojrzała na niego z troską.
- Nerwy ci siadły przez tę kampanię.
- Kompletnie - przytaknął Sedes z KSM-u.
- Macie rację… - westchnął Karczówkowski. - Wszyscy my-
ślą, że taki ze mnie twardziel, że nałogowo pożeram dziewice 
i w ogóle, a ja jestem bardzo wrażliwym smokiem! Właści-
wie - smoczkiem - rozczulił się. - Nie mogę patrzeć jak się 
krzywdzi Bogu ducha winnego człowieka tylko dlatego, że 
jest czyimś kandydatem… Jeszcze ci dziwni ludzie, którzy 
napadają na jego córeczkę…
Marek Juliusz Makaron poklepał go współczująco po kol-
czastym grzbiecie.
- Taka jest polityka, mój drogi. Zwłaszcza nasza: jedni nie-
nawidzą drugich i nic z tym nie zrobisz. Po czym popadają 
w obłęd i ścigają Zorra. I są bardziej zajadli niż Tommy Lee 
Jones w „Ściganym”! Niektórzy wyborcy podobnie.
- Bo Muminków brakuje - mruknęła Syfona.
- Muminków? Co mają Muminki do wyborów? - zdziwił się 
Karczówkowski.
- Mój drogi. Muminki są wręcz niezbędne w naszej polityce. 
Obniżyłyby poziom emocji i ociepliły atmosferę - oświad-
czyła Syfona.
- Niby jak? - Makaron spojrzał pytająco.

- Och! - zniecierpliwiona, zamachała rękami. - Przecież na 
przykład tę decyzję o ściganiu Zorra i aresztowaniu Batma-
na  k t o ś  musiał podjąć, nie? Pewnie jakiś minister spraw 
zewnętrzych…
- Wewnętrznych - poprawił Makaron.
- Możliwe. No więc wyobraź sobie, że taki minister już jest 
bliski wpadnięcia w szał, bo Zorro wywiesił baner, już uru-
chomia krucjatę i nagle… - Syfona zawiesiła głos.
- Nagle?!
- Nagle otwierają się drzwi i wchodzi Mama Muminka. Opie-
kuńcza, wyrozumiała, cierpliwa. Symbol bezwarunkowej mi-
łości i spokoju. Kładzie łapkę na ramieniu ministra i mówi: 
„Zrelaksuj się… To tylko wybory… To tylko Zorro…”.  A do 
tych hejterów, co nabijają się z córeczki kandydata, Tata Mu-
minka, niepoprawny marzyciel, pisze na Iksie: „Nie musisz 
nikogo nienawidzieć. Robisz się od tego znerwicowany jak Fi-
lifionka, bo nienawiść szkodzi tylko tobie. Po prostu pamiętaj, 
że za oknem uśmiecha się słoneczko, chmurki ślicznie płyną 
po niebie, a świat jest najpiękniejszy wtedy, gdy wszystkich 
darzysz miłością. Spróbuj, mówię ci… Będziesz szczęśliwszy…
- I on akurat posłucha! I jego kumple też! - prychnął Kar-
czówkowski. 
- Oczywiście, że nie. Przynajmniej nie od razu. Ale od czegoś 
trzeba zacząć.
- Syfona ma rację. W większości z nas siedzi Mała Mi. A prze-
cież chodzi o to, żeby siedziała Panna Migotka.
- Słuchajcie! A może by zrobić referendum?! „Czy jesteś za 
wpisaniem do Konstytucji przewodniej roli Muminków 
w wyborach”? - podpalił się Karczówkowski, a pozostali po-
taknęli z aprobatą i ułożywszy się na trawniku, wystawiwszy 
buzie do słoneczka, zabrali się za torcik malinowy. 
I byli bardzo szczęśliwi. 
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Jednym z najważniejszych wyzwań 
cywilizacyjnych dzisiejszych cza-
sów w dużych miastach są dobre 
rozwiązania komunikacyjne. Kielce 
mają dwie drogi krajowe: S74 i S73. 
Pierwsza z nich umożliwia przejazd 
na kierunkach wschód-zachód, dru-

ga – północ-południe. W sprawie pierwszej zapadły decy-
zje o inwestycji rozwiązującej większość problemów. Druga 
z nich, o miejskim odcinku długości 10 km, jest z dnia na 
dzień trudniejsza do przejechania. Na szczęście wiele samo-
chodów jadących z Warszawy do Tarnowa wybiera drogę 
przez Kraków. Jest sporo dalej, ale szybciej.
Niestety, budowa obwodnicy wschodniej Kielc jest bardzo 
mało realna. Na wiele lat jesteśmy skazani na jazdę ulicami: 

Potrzebujemy siedmiu estakad
Radomską, Solidarności, Źródłową, Tarnowską, Popiełuszki 
i Ściegiennego. Już dzisiaj musimy zadać sobie pytanie, czy 
jesteśmy zdani na jazdę zdominowaną ciągłymi korkami. 
A jak to będzie wyglądało za pięć, może za 10 lat? Przeszkodą 
w rozwiązaniu problemu nie muszą być pieniądze, bo to droga 
krajowa i – tak jak kiedyś np. ulica Świętokrzyska – może być 
finansowana przez GDDKiA.
Ale by tak się stało, moim zdaniem zarówno koncepcja, jak 
i dokumentacja powinny być zlecone i finansowane przez 
miasto. Te wydatki powinny wrócić do kasy Kielc. Problem 
nie jest wyjątkowo złożony. Moim zdaniem należy wybudo-
wać siedem estakad na skrzyżowaniach, które znakomicie 
upłynnią ruch. Czy to realne? Potrzebna jest determinacja 
prezydenta i odwaga. Były czasy, gdy musieliśmy mieć taką 
odwagę, budując estakady nad Radomską czy Żytnią. 
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Śniadanie na trawie
Z cyklu: 

Bajki 
dla domorosłych
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